
Nr. 159 

Odpowiedź na nasze pytania 

• 
I >f.:4 • - Czy posiada Pan gotowe utwory na 

tle okupacji, względnie nowej rzeczywi
stości powojennej? 

- Utwory krótkie. gotowe, opisujące 
rzeczywistość okupaq1jną lub powojenną 
drukuJę i drukować nadał będę w czaso
pismach. 

- Czy ina Pan coś na warsztacie, czy 
ma.że w proj{;kcie? 

- Mam 1a \varsztacie rzeczy dłuższe. 

ł 

_GŁOS ROBOTNICZY 

li 

I d!B le I I 
„G/rls Robotniczy" przeprowadził szereg rozmów z literatami, poetami na 

temat ich twórczości· 

Zadaliśmy każdemu z nich kilka pytań, f)ragnąc poimformować naszych 

Czytelników o ich pracy, o ich zamiarach i projektach. W pierwszym rzędzie 

ztvróciliśmy się do Adolfa Rudnickiego, znanego pisa.rza. R.udnicJd spojrzał na 

nasz kwestio11.ari11sz i za.proponotvaf: 

- Pozwólcie, że na Wasze pytania u.dzielę odpowiedzi na piśmie· Nd· 
pisze w!aśn·ic o fj'm wsz.vstkim, co \l? as i Czytelników „Głosu Robotniczego" 

interesuje. To SJJTawa, wymagająca odp,mvic.dzi nie dzien-n•ikarski-ej, lecz lite· 

rackiei - z ducha. formy i treści· 

I ot-O - odpo;viedzi Adolfa Rzutnie kir'go na nasze pytan.fa: 
Red. 
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myśleć wolno. Byl to zapewne pisarz. 
Literatura, by owocować, wymaga długie
go czasu. Za okupacji okazało się, że 

niektóre przysłowi2 są mądrzejsze od nas, 
choć nam się zdawało, że jesteśmy okrop
nie mądrzy. „Na czas wojny milkną mu
zy". Strasznie się chciało P·isać, ale pi
sanie nie miato smaku, za dużo w nim by
ło wykrzykników, zbyt wiele forte, za ma
ło piano. Widziało się tyle, ile nikt przed 
nami, ale to sie "'1 papierze k\Jrczyło, jak 
ciało po śmierci. Okazało się, że między 

rzecŻywistością, a jej zbeletryzowaniem 
musi być łuz, poti·zeba czasu na pewne 

Również "\V projekcie mam „coś" .. Ale nie 
chcę o tym mówić. Proszę rzucić oki~m 
na podobną rubrykę. prowadzoną w ciągu 
la' przez \"\'iadomości Literackie, a zrozu
miecie dlaczego. Projekty - to svecjaln:i 
dziedzina tw6rc:wścl, to !J'(}ez]a literató"'tv. 
Człowiek leży w łóżku i ---:-:- proiektu!e; 
człowiek chodzi PQ ulicy i - projektuje; 
czfow!el\: \'l-T2ca do domu, zamyka się na 
wszystkie zamki, przedtem wywiesił kart" 
kę, że nikogo nie przyJnrnj::o, przedtem u
błagał najbliższych, aby go zostawm w 

mi-ejsce na ciekawostki o literaturze, nigdy ty można złagodzić, stąd ta, jeśli z wierz- prccesy, których nie możn1 przeskoczyć. 
na samą literaturę. Po „V/larlomościach cl!u sp-oirzeć, ta „gtównie publicystyka". Óka,zafo się, że pisarz to ktoś, kto 'Widzi 
Uterackich". „Odrnc!zenie" „chwyciło" - To „prawie" w pyt.a·niu jest bardzo dzisiai, lecz pisze · po roku, dwóch, po 
odrnzn. Miesięcznik .. Twórczość". po- chytre. Bo są to utwory gofowe. Trak- dziesięciu latach. 
sw1ęc(ln~' mz nie gad;miu o literaturze, tt1.ją o rzes:oywist·ości prz~dwrześniowej, _ Nie ma wielkich dzieł. Może bę-
lecz samej liternturze, nie zdobył jeszcze albo daiu fragmenty okupac.ji. Ale w py-. . . p· by nie 
t · , , · · 1 • · . t . · I ·1 . . ., • dą a moze me. 1sar.ze proszą a 
C! popu·m·zrnsc1. na Jar.a. zas.ugme; pię- anm waszym s ycrnc mne: Cliaczego me ' . • · o'c"t I choc' n'-

samotnośc! na p?.wien czas. na pew:en k • · d · 1 b pomtiazano ich nerwow s • , ' 
, • . 

1 
.. · · • • • ny wysiłek Kazimierza 'Wyk! nie !€St oo- ira syntetycznego Z!e a „o ogromnyc . . • • 

kr?tld czas ! ~2:,zyna C;J;o::;..: ta~ 1 spo- statec:rn1e zauważony. Istna inllacja ga~ przeżycia_ eh wojny''. K~oś P?Wiedział, ~e I cze~~ obiecywać nie mogą, ządaią cierph-
wi otem PO; D{.•r..o,.t, chwy .a ."'~ rat.. po raz zet, ~i:"'.arze w biedzie. którą przez gaze- wtedy, g·dy wszyscy się spieszą, na!ezy wosct! . . 
za głowę, !akbv go zębv c1ęzlm rozbola- 1 ,,;.,.=~.,;.,,~~,...;;~:.,:..;,....;,.,;,:...;,.~ ................ ..,.:,~~;,.,,,,..~~...:,.~~..;,,; ..... _.;;... ...... ~.,;...-----------·-oo:11nz:m11 __ _ 

· ły i projektuje, .Proi(:.ktuj~, proic~tuje! Ale 1-='"'"'"""'" ™"'"
0

""' iUM a„ 

pióra do ręki nie weźmie, to pióro - to ~ 
żmudua, nieprzyjemna praca. Natomiast 
projekt:ov:ać - to stadko sobie marzyć, 
w tych slodkich marzeniach „człowiek" u lni ·odzi 
widzi się tuż <>bok SzeJrnpira, ludzkość I "!;' l "' e .$,. D . m 'I -t 1L i" ~ .., ~ 1L. ł Gł I 
składa mu głęboki ukłon, icm:.1 i Sze!•sv>1 lrn1we:r~y:..e.a" c'CH1l11.echn1.~-ra l ~Zn:O a owna 
rowi. Jak piłkarz; '' 1m:rze11iaclt :-tale . . . ~. . . . . d · t b • ·1· wy 

I 

Handlowa 
t l ł t , . • I . Pcza \\c!ną \\•3t.ec_h111ca (\\ \VP). ldora 1st-1 lyza11tce itp. Dla mch utworzone są tzw. kur- wydziałów, tam. g zie o Y•O moz 1we, -

s rze a go e, an msarz w marzemne 1 01~ \ · . • • kł d ł 1 • · kk l ·ek sprawą tą 
k t ,_ · ·1:r· J . d . ,_:,_ ·»- _ ·d· l niala już w d2wnei Lodzi, nrnkcirnują obec- sy zerowe o cnara1.:terze wsti;pnym. Kurs ta- a Y popo uun10we. 1a o w1 

sze pę a e r.SUIZ '· uz 7!\:'.~ c\l\.1' \\ :- ;\. \ . • • • K - k' k . k , . d . . „ komplikują trudności loka!Jwr. _. . ś ;. ~· ·~-,-- _ 1• 1 · 
1

,. i 1 ___ _ ii.e tny i;.cze!mc akademicki. ontyrmacią i ·1 tn\-a ro· 1 po u ·ouczemu aJe moznosc 
sensa-.Je " \\ Je\.le \, . ,\0"1" Jl,,_ .ee enc. , . n- l "- I . . U . . . . b . d . , . . b D . k'd r1nalnyc~ 
t · · J~ń ~ • d. 0 rek" 11•1 ";Tlą' uawne1 "o nej "szec mH.y, i est lliwersytet prze1scn ezposre .mo na uc;.· · ~ wyzsze ez rugą kategoną przesz ·o " no -~ 
są msze. c-..Z n.ora \ e n~ t. ' · 'd '. . d b . \" ' . I p . . k . t h k't .. h Ł dz1' 
IP - · . · · , · ·. kt · 

1

.„o zK1 pos 1a aiacv o ecme 'vyaz1a rnwnc.· egza111111ow e sterms vcznvc . pracach i rozwoju sz o wyzszyc . w o 
roszę się me za:1mo-;,vac pro1e ami, ·pro- . · · · · · · . b k 

t 10 , l- 'l'c' k , ·st' ·nar·'tlS „ Ekononuczny, :\btematyczno - Przyrot;lnlczy, Ni<!zależnie od tego na pierwsze kursy me- jest brak odpowiednich pomieszczef. oraz ra 
szę o s "\\o s, res 1 z '°' e. 10 1 T,"'. "' • ~ . • . <;;. .„· ~ k 1 

d . 
1 1 · · b d n 

nro" A ~" ,_0„ to.i p"e„~· J't'-'r"'o'm n~ .• I 11lil:l11111istyczny ,, doskonale postawwr.ą ~-';)f_,.!<1 !-drych w~·dziafó-w przyjęci zosta i s!nchacze, opału i ·o~zklenia. rrzy zie ouyc i iuz u Y • 
,, „zę u.a~ ~POr. J ..,. .., „,1 1 ~ "' "' ,,„_,. . . . . ., · d d · , kt' 
szę ją zostawić pismom ściśle JHerac!dm. Pe,dagog1czn;i, ~tora .iest Jedną z naJ,epsz~'.;h którzy .na razie rrie mogą 1ykazać ~ię ja- ków. Wreszcie, jeśli cl - ;-i o wy zia,y, ore 

Te · tak __ \f gr ucie n eczn _ przezna- w Polsce 1 posiada p1e1wsxorzędne siły; ;1oza kimko!\l'iek ~wiadectwem i dotJJero specjalne v;-ymagają urządzeń technicznyc,1, lahora~o-
1 Ą .,.; t "' ·' ·,• • k i-· · · · · •. , · · · d „ · , · · t d · · d tki· · e na czone są dla marzycieli. -Ym n Yuzu1., Le ars . .i. nowozorgamzowany !rn1ms.1c werynr;acyJne maJą stw1er zie poz10m riow i pracowm, o aie się o „nv1e w z -

_ Czy pisał Pan w czasie okupacii? Wyd:z.i;,: St?m3tologicznF i w st:~ium organ\- ich studiów w okresie okunacji · odpowiednio ki katastrofalny wprost brak nainiezbędniei-
p· ł p· . ł . I l . zacJI \~ ydzwł Farmacentycznr. \\ L0dz! pow- zainvalifikować. szych urządzeń. Profesorowie ; Rady Vvy-

- isa e~. isa em wie e. me u- stata również Politechnika i Szkoła G!ównu Na wydziałach, które poświęcone są stu- dziafowe starają się ściąglląć potrzebne przy-

ratowałcm me, WS?:VStko Ht~flHęto w po- n~n-:!ow" re.or-n JA. Warszawiie Octdziat ·w Ło diom w zakresie naul< ścistych odbija się u- rza .. dY z catej Polski, wykorzystują' jednocze-
wstaniu. Dzisiaj nie ma, dnia abym o i "'. " ·. ·· ·~ "- · . ' ' , . ,, . . -
t . . foł Dl „ "'"' ? Dl ba . dz1, kJora ma dwa k1erunk1: ubezp1eczemowy jemnie na poziomie rriodzieży brak systema- śnie w miarę ::-iożności ish:'eią'e praco\vnie 
~m me parnię.a: a,-z1:""? · iu~.,,0; ,ze oraz ogól110-ekonomiczny i bankowy. Te dwie tycznych studiów w zakresie nauk :;?rzyrodni- przy fabrykach i zaklarh-1• przemys!owych. 

~ie mai? zaufa ma do swiezych vomys,;ow uczelnie: SGii i Uniwersytet w zakresie stu- czycil, wyższej ma.tematyki, chemii, fizyki. Wszystko ' to . nie ies+ jednak '" stanie w rni-
hterackich. Groch trzeba moczyć przed . . . . . · 

t , . d b. . d ; dww prawna-ekonomicznych 1 handlowych u- Trudnościom tym przeciwstawia się jed- nimalnych nawet rozmi· ach pokryć zapotrze-
go o~amem, 0 1 ~ gospo ym wrzuca ll'O zupetniają sir;. W .sfadium organizacji jest nak duży zapal i chęć mtodzieży do nauki i bowania wyższych uczelni. 
na d~ugo przedtem. do wody. Pomysły W:vż~za Szkoła Rolnicza · pracy. Na przeszkodzie do wykorzystania tej 

lite.r.aclde im dłużej tkwią w cztowielm, F1~ekv.~ncja na wyż~;,ych uczelniach je~t chęci i zapal\! stoi sv'!reg czynników. Przede 
tym leplej. Nie mam zaufania do pothv-

ol br;;:ymia, zainteresówanie nauką wśród mio- wszystkim sytuacja mater'alnr. młodzieży. 
słów, które n\I.~ mają choćb. · kilim lat. Po

dzicżv budzo duże, paJJuje wprost głód na- Jakkolwie!<: nieliczne są \VY dki jaskrawej nę-
mysły - to nie sam szkielet, nie ruszto- · 

uki. Poziom natomiast sluchaczy jest bardzo dzy, gdyż Bratnia Pomoc i inr:e organizacje 
wauie - to ogrom drobiaw:ów, których 
• 'b . • nierówny. Wynika to sfrć, że :stnieje obec- spo!eczne starają się temu zapobiec, tym nie 111e sposo utrzymac w pamięci, a które 

nie s!11szna tendencja umożliwienia wyższych mniej fakt, ie większość studiujących musi 
żyły w notatknch, listach, uway,acłi, nim 

studiów. tym wszystkim, którzy podczas oku- zarobkować, aby się ksztakić, sprawia, że ilość 
spłonęły w ogniu powstania. Ponieważ 

pacji nie mogli ksztakić się normalnie„ a nie- czasu pozostająca takiemu s~udentowi do na
nie uratowałem ani jednej km·tk!, jestem 

ra-z nawet uczęszczać na kursy konspiracyjne, uki jest znacznie· mniejsza. Wyższe uczelnie 
pisarzem raz ua zawsze odciętym od ż9-
wego życia minionych ·dni. Srwśród pi- nie mając środków do życia, przebywając na starają się dostosować do tych nowych wa-

robotach w Niemczech, biorąc udział w par- runków i zorganizowały na catym szeregu 
sarzy nie ja jeden stracilem swój dorobek. 
przewaźah1ca cz-ęść. Niedawno temu żą- :o: 
dano ode mnie, 'abym Pm~dstawił swoje R i 2 c ~ i Ci"; l!ei d· · . ,~ ~ i ~I~_:·.-_ 
straty wojenne. w Ja!r!ei formie v~winie- f{J~ł U U„l.'-9~ UIHHllll~ 
nem był przedstawić straty, o których 

Również jedną z najwiękst>ycb ho!ączek 

jest brak bibliotek ; książek. Biblic'.c!\a Miej
ska, która częściowo ora!a!a. nie była przy
stosowana do potrzeu. V'Yższych uczelni i roz
porządza przeważnie przestaru.lym materia
łem, Biblioteka Uniw~rsytecka jest dopiero w 
stadium organizar!i, a Biblioteka Politechm~i 
i SGH - w zarodku. 

Poza tym odczuw -ię dotkliwy brak CZY• 

telni. W związku z tym naieżaloby się zwró
cić z apelem do tych instytucyj, którym uda
ło się ocalić bodaj częściowo księgozbiory, 

jak Izba Przem.-Iiaadlowa, YNh.„A. niektóre 
placówki miejskie itp„ aby ud<;i-stępnily dla u
czących się czytelnie, przez otwarcie ich na 
okres cafego dnia, a nit' na parę godzin dzien~ • ? N . i.. N' d j Miejska Rada Narodowa w Łodzi uchwa- ! wiązkiem spoieczerlstwa jest umożliwić 

mow1ę. a p1sarzacn . 1emcy okonali 1„ 0 . „ .. , . . Ł 'd .. d . t cl • · 1 1
• • t · dl · · 

P d • · · b .i • _, 1. . bi" 11a na rzecz mmy mteJs.aeJ - o z ,1e no- . !11.0 z1ezy po s ue1 o worzyc a mej 
o wome! z ro"m: wymo1-.J.owa 1 im 1- • , ' • · 

naukę 
wrota nie, jak to ma niejednokrotnie miejsce. Cho-

Sk. 1 • · t ·i· "t ł . h razową powszechna damne sz,.;olna. V/ołvwy; wiedzy. 
IC ? I UW Ces Wi I "' ac y po r .C • · . . . . • ' . ' · • . 

z danm.v obrocone hędą na remonty zn:szczo- ! .Jednorazowa damna szkolna dostarczy 
- Co Pan sądzi O charali:t~rze powo- nych budynków szkolnych i urządzenia szkół.) funduszów. niezbędnych dla stworzenia nor-

sennej twórczości literackiej? Jaka P<l- Obowiązkowi płacenia powszechnej daniny malnych warunków pracy szkolnictwa. 

winna być W treści, W tende11cji? szkolne.i podlegają mieszkańcy m. Lodzi po- Niechaj nikt się nic ociąga z wypeh1ie-
- Na sąd o charakterze pow~Jcirnej li.- wyżej lat 18, pailstwowe, społeczne i· prywa- niem swego obowiązku! · 

dzi o to, aby wsiyscy slucłiacze, a więc •i ci, 
którzy mają czas og-1·aniczony przez zajęcia 

zarpbkowe, mogli korzystać z potrzebnych 
kt'iążek. 

teratury ~eszcze zawcześnie. Nie wiem, t '· · t w 1 · • • , • 
- •

1 ne przedsiemors wa oraz instytueje o charak- P aca;c1e 1ec1norazową da11111ę szkolną! mocno w okresie wojny i okupacji przerzedzo-
jaka powinna być w treśd i tendencji. terze zarobkowym. ' · -oOo- ne. "Również dzięki powstaniu w całej Polsce 

Następną kategorią trudności Jest brak od· 
11owiednich sił naukowych._ Sity te zostaty 

Mówią, że huma!}istyczna. Humanistycz- D 
na zawsze! ;mina dl~ pracujących wynosi , 2"~ od Re~es;tracja egnerutów calego szeregu n_owych uczelni zostały one roz 

pełnych poborow według wypłaty za m-c I 2 proszone po krain. Ten stan rze.czy spowodo-
- Czemu, przypisać fakt, że literaci w · · p d "' d 1 I 

wrzes1en 45 r. rze sięhiorshva płacą od 500 . ,_.a P.~ sta,wie PC: ecenia Ministerstwa Ad. waf, że profesorowie, którz:r zreszta zna.idu-
okresie powojennym zajmują się głównie zł. do :JO.OOO zł. 7ale7.11ie od iłofri zatrud!llo-1 111~~ 1!~tr;;cz' 1 Pt.:.1Jl'~~n~Jl . z ~nida .25 października ją się dzięki cieżkim warun;,0111 mieszkanio-
publicystyką, a nie twórczości.~ literacl'::f? 1 "'l • . . •) r. _.;11·=;;c :'>.1~1~ ~1 w r..o. z1 wzywa osoby . · 

nego pe1rnnc u. "'a nr;:eu"H'bio··stw hanulo- _ Ł d · . · . cl b' . ' wym ; tJracy w trudnym po!ożeni1i są nrze-
Czemu przypisać fakt, .ie tak ogmmn•: W\ eh stawki "" o !OO;,; v,•."żs'e \\hinc za- ~~~~-\~ 0 _z:· _11~p~a~rnone . 0 po ie~ama za_o- ciążern .pracą i :mrn szeni nieiedri'>krnfni~ do 
przeżycia wo.iny, że (.lkres nlrupacii nk „~ . . _ ? · . ··n,:. . _ ~·„ , . j 1 ~L·-' cm~. r1.i .1\ en. pei:.sv1 wdowie~ lub s1e 

' • • • ,_ . 1. 1 • I\, -~d~ płacą - 000 zl. O l. • nie 11 .t,,ce lla , rn~-. d:, l'lZ\'c[pr..nacycn 3 tytt1łu slui:Dy w po[. wyk?adania w kilku uczelnfach, a iJawet dn-
dał prawie ani 1ednego lhWCi'!. .:tZL":IC'ii•~gn u"1"'\'"1" 1';, , ,17;,,.1· ctn"I"•'"'" il~d'"&'· ''('''' od I l" ·l . • , : . „ ; t-. I d ·'.',''.r_'1z·,~_111·a cle i··,111,,·cl1 111',-,·t. 

';,) ł. J.... „ o •• ' ·····'- . u-·:~('.. - ·'· --~\\;!\. .-. -'.-() \.. i'=,:(~ ::\VJ,~Z.\· 1C:.l S<;ffi0~'.!ł3nU lCf\' nnct 11C~O, - '.) ·:·. (.~ J 

gotowe~o. • . . zasadniczej opłaty. Nieuiszczenie daniny w ter. zarejeoirow&nia swych uprawn'cń w ~enn.inie 
- Pisarze piszą byle CO I byle Jak, aby minie do 1 grudnia rb. spowoduje przymusowe do dnia 5 grudnia 1945 r. w siedzibie jednego Stwor::cnie liczn:rfa :;czi.'lni · "'''·i,.<7.vt"h " 

iyć. W waszym kwestionariuszu nazywa jej ściągnięcie w 5-krotne,i wysokości. = 3-ch Starostw Grodzkich Łódzkich (stosow- Łodzi Przyniosfo wiele korzyści dla roz"\voiu 

się ten ich rodzaj pisania - „głównie PU· Wpłaty przyjmują: Glówna Kasa Miejska, nic do swego miejsca zamieszkania), Zgłoszenia i podniesienia poziomu samego miasta I wo• 

blicystyką". Niech będzie. Jest to rodzaj Piotrkowska 98; Kasa przy Wydziale Podat- przyjmują referaty Administracyjno - Prawne jewództwa. Łódź zmieniła dziś mocno swe 

pisania dostosowany do potrzeh gnet i ko,nm, Al Kościuszki J; K. K o. m. Łodzi, Starostw. oblicze dzięki licznemu napływowi z zewnątrz 
tygodników. Nle r·1 u nas +r;;:riycji „Hu- P:o!i:k-owsk~ 77. D::nin~ można również pr.ze- Wezwanie ninieisz;e odnosi się zwłaszcza do uczącej się mlodzieży. Wp!ynęto to znacznie 

stych micslęczn<ków''r tak pon-ul3n:iyd1 .v 11 kazywać za n0~;r<-d·1't t"'~m P. K. <. na l;onto I rei~~.tna.nt~w-ern.erytow samorzą)dowych (oraz na rozwó.i kulturalny miasta i stworzyło sze"' • 

R .1 W k . ,1 • • • Al ł , . . · • . _ _ waow 1 sierot ro emer. samorz. . reg 110 h l , k h kt k lt I 
OSI. o res1e urU17.,.IeJ me"r-m <lg osc• Zarz11du M'ei·slócao w ! od11 Nr VIJ-4;)0o. '! 0 , . t .. 1 . _ b b' I wyc. P acowe o c ara erze ·u ura -. ·· · · „„ , . ,, .'. ·,.. · .- '. . •a reJesrac11 :won10ne są oso y, po iera- . . . . . 

me dbano o rodzaj 1mb!i!rnC!!, ktory Jak Mtgdz1ez polska łak11Ie oswrnty, pn tyla-. i-'.lce ::aopat-r::enia cmervtalne, pensie wdowie nym i ~światowym, podnosząc poziom zamte-
uczy doś·:i;i:utczenie, Jest niezh,~'.!11' lite letui:n tępieniu ~ h11~:ct11"a 11:„, 0 -( 0:;1:11J11b \··11 sieroce z funduszów Zarządu Miejskiego reso'Vn calego spo!eczel1stwa. 

ratu~ze. W tygodnikach będzie zawsze Napływ młodzieży do szkól jest wielki. Obo- · w Łodzi. Tom. 
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Czym :iest dzisiaj dla !' :i.s ten ogrom idei, 
miłości narodu i geniuszu i cctyckiego, którego 
uazwisko stało się posągowe, ~::~'""lll jest dJa na
szych dni, gdy poliilosimy ~ ii: po katakliźmie 
dziejowym, gdy dźwigamy się z wiarą w nasze 
~iły ku nowej, lepszej pr:z· · ·-łości? Wielki 
twórca. wiec:znie wierzący w 'f. iskę, staje po. 

śród nas. Zniszczenie przes~fo prze ·· naszą kul. 
turę - dzieło jego życia jest n:czn>zczone. W 

• dowach jego, doskonałych i prosty,~1. znajdu
iei_ny najle,pszą naukę o ojczyźnie. 

Rola .Mickiewicza była wyjątkowa w społe. 
czeństwie. 

Jalcże silnie bFzmiał nam w myślach w cza. 
sie tragicznych lat okupacji niewzruszony na
kaz: „Raczej żc1~zc rozpalone w dłoni, niili 
krzyżack. pr<iwicę uśc~skać". 

Ponn·y;na prawdziw-:;ść cierpi.eń nie jest je. 
dnak najważniejsza w dziele Mickiewicza. Po. 
woli odsunie się z naszych myśli zmora, która 
nas dusiła, jak minęły czasy prześladowań nie
mieckich. Actyzm i bezmiar miłości pozostanie 
zawsze w iego pismach. 

Midtie'.wicz, twól'ca nieśmiertelnych .dzieł, 
Mickiewicz głosziicy z katedry paryskiej o Pol. 
sce i słovdańskiej literaturze, Mickiewicz obej. 
mując:v trybunę li;.4ów, Mickiewicz stający na 

' czele legionu - to postać bohaterska, pQsta~ 
pterwszego Polaka. Poprowadzenie legionu w 
walce o wyzwolenie kraju stało się symbolem 
jego życia. 

Kiedy w obozie ~dyka • Paszy Czajkow
,Kiego żył j,1k żołnlen, sypiał pod narniotero., 
jeździł konno, mimo podeszłego wieku, na prze 
gląd wojska, co miało ruszyć do walki o wol
ność Polski, czas ten ~ędzony w ostatnim tru
dzie żołnierskim nazwał swoią drugą młodoś
cią. Już wtedy nie pisał. Duch ·cdnak niezmo. 
żony i czynny dyktował ·nu cia Joł pracę, chciał 
być do ostatka na usługach dla kraju. Pragnie
nie walld orężnej ukązało mu życie w blaskach 
t10wej młodości. 

Tymczasem organizm nadwątlony nieustan. 
ną l'racą oraz zmaganiami się duchowym1 i ży
ciowymi, uległ szerzącej się w Stambule epide. 
mii, która zabrała jego doczesne istnienie. Dru
ga młodość jego, wieczna młodość, pozostała 

w jego dziełach. 

Żywotność Mickiewicza trwa nie tylko w 
•i.ajwyższym adyźmie. To nie tylko to, że bal
lady mają czar naiwnej piosenki ludcwe1, % 

których każda otwiera jakiś odrębny świat, że 

tchnienie geniuszu uczyniło z jednego sonetu 
„Stepy akermańskie", arcydzieło, że Grażyna 

jest nieskazitelnie piękna, że w misferiwn na
rodowym, A w „Dziadach", płonie niesamowity 
ogień, że · „Pan Tadeusz" jest tęczową strugą 

'~:iemi, że iwielka improwizacja jest jak śmiały 
łuk, rzucony w niebo - ło nie tylko to. 

• • 
l· 

ol ki~ao u(es·zcza 
Jest cechą geniuszów, ź.e każda e_ ·1ka, każ-1 mentów, charaktei'ystycznych i określających i poemat ,,Wojnarowski" Rylejewa, dekabyY-

de pokolenie znajduje w ich doro~1ku odpo. l tego człowieka jako jednostkę i cząstkę społ.e- sty, poety, który był opętany urokiem poezji 

wiednią dla siebie pożywkę ideoli)g;czną, od. j czeństwa. polskiej - i nekrolog ~uszkina w paryskim 

powiednią, jak się ?o powszechnie rc1ćwi, „stra-I I pamiętam, jeśli nie uświadamiałem sobie piśmie „Globe" piór;t Mickiewicza. Nekrolog, 

wę -du ·hową". Ni.e Si}dzę, by zdanie to było\ wówczas dokładnie hierarchii tych wszystkich który był najbardziej sprawiedliwą podówcz;lS 

słuszne w odniesie~u do tych nawet genial-1 elementów - poinimo szkolnej nudy ·wykładu, oceną twórczości wielkiego poety Rosji przez 

nych twórców, których dzieła musimy w ;;:mie a nawet wbrew niej, po raz pierwszy uderzy- największego poetę polskiego. 1 
nionych warunkach społecznych trąktować wy-' ło mnie to przy lekturze spowiedzi księdza Ro. Mickiewicz - polityk, gdy mowa o brater. 

łącznie z punktu widz~nia historycznego, nie baka. Fragment ten jest chyba jednym z naj- stwie narodów słowiańskich, pisze w kursie U
mniej wobec twórczości Adama Mickiewicza, b'lrdziej dramatycznych w ,,Panu Tadeuszu" teratur,słowiańskich; „ .„Plemię słowiańskie nie 

którego dziewięćdziesiqta rocznica śmierci A jednocześnie najbardziej romantycznym, w miało jeszcze dotąd formy politycznej, pod 

przypada 28 listopada rb., twierdzenie to nie-, sensie zarówno potocznym, jak I w sensie rea- którą mogłob~' cieszyć się życiem moralnym, 

zależnie od jego pozornej ahistorycznQści wy. liza8°i sformułowań teoretycznych kierunku po- zupełnym, sobie właściwym„. A zatem kwestia 

daje się być całkowicie uzasadniom!. etyckiego. Otóż mnie ' wówczas, piatoklasistę, µolitycznej for.my rządu dla plemienia słowiań-

Na czym polega fakt, że blisko od stu dwu- pamiętam. uderzyła. przede wszystkim prawda skiego i dla Polski w tych samych warunkach 

dziestu _.lat dla kilku pokoleń dzieło Mick.ie. - prawda .przeiyć psychicznych i prawda rea- i w jednaki sposób jest położona". 

wiczi stało się niewyczerpanym· źródłem poe-, liów. A jednocześnie pełetr głębokieg9 zrozu- Ostre, pełne pogardy słowk, bkzujące carat 

zji, że kilka pokole(1 znajduje w utworach leg© mienia, a przytem dystansu stosunku poety do· w trzeciej częśi;i „Dzi;ldów", gdy mowa o de. 

poety potwierdzenie swych -dąż.eń, stwierdze- bohaterów utworu. kab•ystach i ich tragedii, ustępują tego rodzaju 

nie swych prawd? 

Odpowiedź jest prosta: 

Celo,,;.o nie mówię tu o tak zwanym czarze zdaniom - wsp.eminając uprzednio, że rewoltt

na głębokim hu- poezji - . odczuwanie tych rzeczy przyszło póź- cię grudniową przy!rntowywali w znacznej rnie-

maniźmie i realiźmic tej twórczości, na tych niej, juź po moim „pogodzeniu się" ;: Mkkie- rzi: literaci, mówi Mickiewicz: 

wszystkićh istotnych a nieprzemijających war- wiczem. „\Vkrótce też, jal·by na dany znak, c:ała ]i. 

teściach, je~nakowo ważnych i żywych dla Potem przyszły następne z nim „spotkania" teratura rosyjska stanęła po stronie opoi:ycji. 

wszystkich na każdym etapie historycznym. Wtedy odkryłem Mickiewicza społecznika i de- Ci, c:o nie śmieli pismami swoimi zaczepia.! 

Mickiewicz - realista, Mickiewicz - humani~ mokratę. „Trybuna Ludów". Tak bardzo w o- rządu, zasklepiali się w groźnym milczeniu. 

sta - ob'ł te aspekty wielokrotnie były oma- kresie mię~ywojennym, w okresie trilimfu re- Przyznać należy na chwalę literatów rosyjskdi, 

wiane w historii literatury i bodajże trudno akcji - aktualnie brzmiały jego słowa potępie- ±e okazali w tej sprawie moc duszy i bezstron. 

byłoby zwłaszcza niebadaczowi, niespecjaliście nia dla wyzyskiwaczy, ile sił dodawały młode- ność, jakiej przykładów nie znaleźlibyśmy W 

coś nowego na ten te1 at powiedzieć. I dlatego mu uczestnikowi nielegalnego wówc:as ruchu, krajach ~·olnicjs:zych i bardziej ucy ;vilii:owa~ 

mogę tu mówić raczej o swoich os::ibistych od. następujące choćby zdanie: nych". 

czuciach, o swoich bezpośrednich zetknięciach „Socjalizm nowoczesny jest niczym innym, I na tle tych słów jakie pełne głębokiego 

się ze słowem poety i jego oddziaływan!em. jak wyrazem poczucia równie dawnego, jak 'wzruszenia wydają. się strofy z wiersza „Do 

Tak się jakoś szczęśliwie, a jednocześnie poczucie życia, wyrazem poczµcia tego, co jest przyjaciół Moskali", zamykającego jak p~ca.. 
nieszczęśliwie dla mnie złożył~, że uczyłem się niezupełnym, ukróconym, anormalnym, a przez łunek pokoju „Dziadów część trzecią'': 
w okresie częstych zmian programów szkolnych to tego, co jest nieszczęsnym w nas_zym życiu. 

i wobec tego kolejno pn:cz trzy lata przerabia- Poczucie sooj.alistyczne jest wzlott>m ducha ku 

łem w szkole „Pana Tadeusza". Wieli': się w lepszemu bytowi, nie indywidualnemu, ale 

swoim czasie mówiło i pisało o neutralizowaniu wspólnemu i solidarnemu". 

Jeżeli do ·was, z daleka., od wohiych naredów 

Aż na północ zalecą: te pieśni żałosne, 

I odezwą się z góry nad krainą lodów, 

Niech wam zwiastują wolność, jak żórawie 

wiosnę. 

Poznacie mnie po głosie; , pó~m był w oku

ciach, 
, I 

Pełzając milczkiem jak wąż łudziłem despotę, 

Lecz wam odkryłem tajnie zamknięte w uczu-

przez nauczanie szkolne bezpośredniości od- Następne moie „spotkania" z Mickiewi~ 

czuwania poezji, o schematy~acji, o bzdurnych czem, zresztą co_ raz częstsze z biegiem czasu, 

wypracowaniach z „Pana Tadeusza", zadawa- odbywały. się już w innym okresie, w okresie 

nych uczniom przez zrutynizowan:ych pol4>nis·. mego zainteresowania i zajęcia się na serio po!. 

tów. Wszystko to prawda. Nie mniej bodajże ezją rosyjską. Tu poznałem innego znó.w Mic

przy drugim już „przerabianiu" tego najwięk- kiewicza - patriotę, który potrafił zdobyć się 

szego w poezji naszej µtworu epickiego zdoła- na najwyższą sprawiedliwość - na rozróżnie

łem odczu6 w nim rzecz najbardziej istotną- nie ,właściwej roli ciemifżącego Polskę caratu 

epikę. A więc po prostu powieśł, a wię~ ów i: bezstronny, bezgniewny powiedziałbym, a 
Żywotnośd'ą Mickiewicza jest jeszcze jego . . . . 

-• kr ty • t • • Obj . ł I zasactniczy nurt huma.rustyczny, zrozum1en1e raczej pełen współczucia stosU:nek do równie 

ciach, 

I dla was.tmiafom zawsze !jołębią prostotę. 

Teraz-na świat wylewam ten kielich trucizny, 

Zrąc1 jest i paląca mojej gorycz mowy, 

Gorycz wyssana ze krwi i Z. łez mej ojczyzny, 

Niech żre i pali, nie was, lecz wasze okowy. 

~emo a zm poJę y na1szerze1. ęc1e ca o. 
ks.ztałtn spraw społecznych, dynamika uczuć człowieka i jego wartości, współczucie dla ,przoez carat uciskanego narodu rosyjskiego. 

ba~dz.o ~olskich, tworzących ogólnoludzką po-I człowieka, umiejscowienie go w warunkach Czytałem wtedy ró\vnolegle trzecią część 
stac zyc1a. ~ społecznych i czasie. A więc i realizm. Rea- ,Dziadów" i „Jeidźca Miedzianego" Puszkina, 

Demokratyzm prawdziwie szczery i silny, lizm pojęty jako dobór najistotniejszych ele- listy Wiaziemskiego, przyiaciela Polaków, listy 
mimo przywią;:ania do rodzinnych wspomnień łl11111110111U1U1111111111um11111111111111111uo1111111tlłn1nnu111m1111111111nHUlliJ111111111111111111111111111111111„.1111Hlllll11111n11111hl1111111u111111111•111.11un11111111,,,,11111111u111u11um111111111111t11 

w „Panu Tadeuszu"? podnosi z~ety dawnego ADAM MICKIEWICZ 
obyczaju, tego jednak, który daje zdrowe pod. __ -._. _____ , _ _,._ 

sławy życia społecznego. 

W tym leży odpowiedź, że jego „historia 
szlachecka" jest nadal dla nas epopeją. Daje 
przekrój życia epoki, a ponadto jesł wspaniałą 

lcsfogą poetyckiej wiedzy o Polsce. 

Czas nie ma przystępu do geniusza. Mickie. I 
wicz żyje. , \ 

Czy czerpią jednak z niego i czy chcą czer. 1 
pać ci, którzy nadchodzą. Młodzież-? Czy jest 

1 

dla nich takim przyjacielem i nauczycielem, ja.

1

1 
kim był już nie ~ylko dla dawniejszych polco. 
leń, ale jeszcze dla nas w wieku szkolnym? 
Może część młodzieży, którą zdołała zdepra
wować wojna, , nie potr3fi sięgnąć do tyi;h ksią
żek najlepszych Jednak ogromne szere mło
dzieży robotniczej i wiejskiej, dążące ku wie. 
dzy, na pewno zachwycą się i przejmą jasnością 
myśli, prostotą i potęgą pism mickiewiczow. 
"kich, 

Poeta ba~dzo jest związany z młodzieżą. 
Wsukże w początkach twórczych Mickiewicza 
była „Oda do młodości", a :i:yoie jego kończy. 
ło sit młodzieńczym zrywem. 

Pemokratyzm M.iclde-wicza sprawił, że jest 
on dla całego narodu. Jeśli idzie o arlyzlll, mi
łość ojczyzny, poświę~enie dla ojczyzny i za- I 

·sób poezji, dzieli blask i żywotny ogień z dru
gim równym mu poetą, ze Słowackim, ale przez 
swój wyraz społe~zny, upowszechnienie jest 
1,ard::i"j ogólnopolski i niepodzielny. 

Dlatego mówiąc: Mickiewicz, myślimf: naj. 
wyższy szczyt wzniesienia ideowego ~olski. 

Ludwik świeżawski. 

.-
li 

Snuć miłość, jak iedwabni!k nić z piersi swych ST/lllfe, 

Lać jq. z serca, jak iródł-0 wade z ~m~t.rza leje, 

Rozkfmlać ia., jak zlotQ bla clu:,, gdy srie kuje 

Z z,i.rJma złotego - siać ją, Jak sie zboże sieje 

Hodować io. i@k motka dziecko swe piast'f.z.je -

Puszczać !o. w głąb, jak nur m;e 
t .ródlo pod zi.eimifl - w g(m1 wdać lfia. jak wiatr wieje 
Po ziemi ia rozsyf)4ć, Jak się zboże sieie -

L!ufzfom piastować, jak mat lw swydz piastrujc. 

Stad bedż.ie "'Yższa moc twa, jak moc przyrodzenia, 

A po tym bedzie inoc twa, iako moc krzewiei11Jia, 

Po tym, iak ludzi -TJo tym jako moc aniołów, 

A w końcu będzie, iako moc stwórcy stworzenia. 

Z ,,Pielgrzyma Polskiego''" 
Z artyk1tłu „O DĄŻENIU LUDÓW EUROPY'': 

Jakież teraz jest rraipie-nvsze, ibaigfó1vnfe.i~'l.P, nniż.vwso;e życw11ie l11d6w.' Nic n-·afwmy 

sie powiedzieć, że jest to ż.vc·wlilJ porozamicnia si<:, pofaczen.ża sic, zmassowa11ia interesów, 
bez którego niepodobna llądzie zrozumieć woli powsżechnej, .iak nr•z zwalania czlonków ja· 

kieikolwie-k cząstkowej korporacji nirnÓdabna odgad11ać jej wyroków •.• 

Z ,,'IRYBU"lY LUDÓW" 
Demokracja wojująca powinna twierdzić, dzialać, ivalczyć f, zw.vcici(1f... Niewcrtpfiwie 

bQ(lzie m1.1sfala Jeszcze 1viele burzyć, leca hr1rzcn'<.' nic 11owin110 liyć iuż jei glóWn,\'m celem. 

flaslem iei nie bqdzie: fJurzyć, aby burzyć, ale raczej: żyć i tym sposobem zwyci~żyć śmled· 

Minęły lata. Przyszła ostatnia wojna. I zno

wu sięgnąłem do Mickiewicza, by uczyć się u 

n1ego nienawiści do niemieckiego najeźdźcy. 

Czerpałem ją z wierszy „Grażyny'', z „Konra

da Wallenroda" i uczyłem się trudnej sztuki 

przetrwania w zalewie okrutnych lat. 

I wierzę głęboko, że taką jak my, d:z:iect 

nasze i następne pokolenia ' odnajdą w twór

czości wielkiego poety - „swojego" Mickie~-

cza. Seweryn Pollak. 

Zebranie dyskusyjne· 
nauczycieli w Tomaszowie-Maz. 

Miejski Komitet PPR w Tomaszowie Maz. 
urządził t.ebranie dyskusyjne dla miejscowych · 
nauczycieli szkół powszechnych i średnich, na 
którym ob. dr. Lęgowicz wygłosił referat na 
temat „Wychowanie w świetle zasad demokra. 
cji". Referent wyjaśnił zebranym istotny sens 
materializmu dziejow.ego. Po referacie wywią
zała się dyskusja, w której wzięli · udział licz
ni zebrani nauczyciele. · Dyskusja stała na wy
sokim poziomie i dowiodła, ie takie zebrania 
winny być często urządzane, 

Uwaga,' sprzedawcy choinek' 
Sprz,eda1ż choinek i ·ozdób choin1ko1wych 

może ' odbywać się tyl:ko na targowiskach 
m;ie.jski·ch, po uprzednim otnymaniu z Wy_ 
dz'iału Przedsiębioqitw Mi~j-Sikich, ul. Pio,tr
k·owska 104 odnośn·ego zezwolenia Hande-1 
na u.Ucad1 jest wz-brO'lliO!lly. Każdy handlu
jący przed uzyis1ka·ni·em ze,zrwiol1ernia m•isi 
wykazać się Z'aświadczien.ie-m, ie drzewka 
wycięte są z wiedzą odzl.o,snyoh włai<:l:? 
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W .,S.11renie" -
„Miłość · p opa nda" 

Trreci .z kolei prog.raim w ,,Syrenie" DJl,e 
jest - niestety - kraikiem naprzód. Ch.::itc 
być bardzo uprzejmym. można by to na
'Z':Wać ~atrzymaniem się na drodze rozwoju, 
celem zaczerpnięcia tcihu, mniej uprzejmy, 
a ba·rd:zrlej szczery widiz zachowa ty!ko 
pierwszą część popr.zedn!iego określenia, 
doda1ąc może tylko życzenie, by to za
krzepnięcie w ruty.nie . które daje się za
obserwować w „Milości i propagandzie", 
z"Ostało w przyszłości przełamane. 

Posta.raimy się pokrótce zanaHzować na 
czym polega to zakrzepnięcie, zalety pre>g
T·amu pozostawiając na osłodę autorom 
aktorom na kon:.ec recenzji. Otóż, jak wie
my wiszyscy, - uprzedn•i program w „Sy_ 
renie" a mianowicie ,.Prawo do śmiechu'' 

I 
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ą1s cą 
bedzie prowad ona z cała energią a bezwzglednośda. Społeczeństwo musi pomóc 

W dmu wczorajszym w sali :konferen- b01Wej W}'\Stępuje z wnd·oskierri noweU.za.cji dzi-Ii przedstawioiele zjednoczeń pr:i:emy· 
cyjnej Za·rządu Miejskiego odbyła się kon- tej ustawy. Inspekio·r ob. Szawara podkre- słowych, Izby Rzemiieśln•icze i PrzemyS'ło.. 
ferencja, potwiięoona zag'adnl•eni·U cen na ślił, że najłatwiej li·chwę i nadmiernie WY- wo Handlowe , władz admini.st·racyjnych, 
artykuły pierwsze-j potrzeby walce z Uóh- śrubowane oeny można byłoby zwalczyć paTtii politycznych, Związków Zawodo
wą i spekulacją. KonferE!IIl.cja ta z·ostała tPrzez .rzucenie na, rynelk dużej ile><śoi to- wych. Kom!.sja ta stanie slti czynni.Jciem 
zwołana z inkjatywy Okręgowego wairów. W obecnej syitua·cji eko·nomicznej, autorytatywnym w dziedzinie ustalania cen 
mspektoratu Ochirony Skarb01Wej, a udriał chociaż Polska w pqrówna!1'l!i<11 z innymi i godziwego zysku kupców. 
w n1ej wzięl:i pl'!zedstawlci1ele Za1rządu Miej krajami Europy jest względnie za•s.~.bi'\a, ' w dyiskusji obywatele za1b!·erają-cy głos 
.skii•ego i wojew6d7.lkiego Izby Rzemieślni- jest meczą niemożliwą. Dlatego te1ż obec- wypowiedzieli się za utworzeniem· wyiel 
czej, Izby Przemy·sfow:o Handl'OW'ej, Zwią- Illie ależy zmusić lichwiarzy i spekulan. wspomnianej komisjd. Ciekawą, · choc~ł 
zku Kupców '1 Przemysłowców, Sp?fem, tów do zaprzestania ich haniebnego proce- Il!l·ezbyt z przedmi.otem obrad .zwią.zaną, 
Związków Zawodowych, Partii pCl'litycz_ deru. Kary powinny być bezwzględne: sprawę poruszył przedstawiciel cechą ple
nych, Urzędzu Bezpi·eczeństwa PubHczne- więzienie, konfiskata przedsiębiorstw, gny kany ob. suwalski. Cech piekarzy solida
go i Milicji Obywatelski!-ej. wna. Ważną zatym sprawą jest skalkulo- r}"zuje &ię z uchwalą wprowadzającą je.. 

Dekret PKWN z dnia 24 pażdz:i·ernika wani-a oen i prz.estrzegal!lli,e, by ta:k zwany dnolity przemiał 70 -8(.\ proce~1towy i od-
1944 roku, dekret wydany jeszcze w okre- zysk dopuazczdny brutto nie przeluaczal powiednń wypiek c leba i wa<lczyć będzie 
sie trwającej wojny, nie jest już obecnie 30 procent. I tu władzom powlnl'en przyjść z tymi, którzy: okradają konsumenta ,,kart
wystarczającą podstawą J)l'BWnfl do zwal. z pomocą czynnik społeczny, Nc;ileży ;">O- kowego''. Ale podstawowym wanmk.i.em 
czania lichwy. Inspektorat . Ochrony Sk!!Jr- woł.ać ikoim.i.sję, w skład 1której będą wcho- jest otrzym~nle dobrego surowca _ peł-

- „chwycił''. Nie tylko podobał się tllik 
zwanej „pu~liczn·ości„. ale był doprawdy 
dobry. Ponieważ dyrekcja teatrzyku nie 
była prawdopGdobn·l.e pewna czy zdoła na 
nowo, w innej płaszczyźn'.e . tematvcmej 
uchwycić właściwy styl_ więc tym ra,zem, 
aby broń llo·że „nie zejść z linii", podjęła 
najniewdzięczn,i-ejsze zadairrie kalkowania 
stairych programów. Stefanii Grodzie·ńskiej 
udał się w poprzednim progra·mie skecz z 
podróżującą na Zachód naiwną, głupawą 
dziewczynką - a wlw „walaf'I d tym Ta
zem coś w tamtyim guście. Dotyczy to ' 
również stefci Górskiej, która odtwarzała 
numer rzekomo antytetyczny: kiedyś był 
numer p. t. ,,Inne czasy'', dz,lś jest !ro!Ill~
ny, zdawałoby się, „Dlaczego inne czasy"? 
Lecz jeśhl Grodzfieńska po prostu naślC1Jdo
wała s111mą siebie, Górs·ka pn:eszar-żowala, 
-czy ,,przefajnowa·ła", jalk to się mówiło w 
Warszawie, - a to jest jeszcze gorzej, 
gdyż np. flnal „Jak to się uda" wyiszędl 
przez to niesmacznie. 
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m 
Wydział Aprowizacji i Handlu Zarządu 

Miejskiego w Łodzi podaje do wiadomości, że 
na miesiąc listopad 'Przedawane będą na kar
ty żywnościo\ve z ni-ca października, w skle
pach włączonych do miejskiej sieci rozdziel
czej następujące artykuły: 

Smalec w cenie zf. 15.30 za l kg. 
Kat. W na odcinek nr 38 po 0.5 kg. 

n 
Kat. I R na odcinek nr 43 po 0.15 kg. 
Herbata orginałna w cenie zł. 160 za kg. 
Kat. II na odcinek l\f 39 po O.Ol kg. 
Kat. D-6 •na odcinek 34 po O,QJ kg. 
Kat. D-7-12 na odcinek 34 P<> O,Ql kg. 

Mleko skondensowane w cenie zl. 3 za 
puszkę· 

Kat. D-6 na odcinek nr 35 po 2 puszki. 
Kat. D-7-12 na odcinek 35 po I puszce. 

· pieka·rz·e otrzymali z magazynów „Społem" 
mą>kę nie pelnowartośeoiową. 

W rezultacie obrad postanow!ono po.. 
wołać komisję, która ustali ceny._ Miejmy 
nadzieję że w ślad za tymi uchwałami 

·nareszcie pójdą czyny, że na n~s·tępnej 

konferencji, tym za.gadnieniom poświęco

nej. można będzie stwierdzjć, że napraw-

i 
dę, jesteśmy na drodze do całkowitego 
zwalczellllia llchwy i spekulacji. Interesująca · zrnsztą pair odia• Ottele. pió

r.a Jurandota w wykonaniu Stefci Górski.Eij 
{w tym wypad!W b<Lrdzo wdz!ęC7lnym), 
Glerasleńskieg0 I KucharSk.!ego była 
również właściwie tylko kontynuia.tją S'tylu 
„Pos·tra-chu Paryża"' z poprzed:Q.iego prog
ttm'U.. Ale- tym ra:z:em mod:na by uznać 
ewentualny kontrargument. że w każdym 
programie może być wl>tawi1ona dobra a 
za k&żdym razem hma parodia literacką, 
choć genre ten dla widza bez .minimalne· 
go przyna\miniej przygotowania l!terack•ie· 
go traci właściwy smaik i barwę. 

Do ndeudanyah ll'tllmerów, ale to ju'Ż tyl
lko z wirny tekstu, na.Je•ży zaliczyć ske·2 
„Więź duc.liowa" - olbrzymia, na:strojowa 
podbudorwa do bzdwmej pointy pnypomi
na prz-}'$łO'Wiową (jak operować nrzysło· 
wi·ami to już na całego) maszynę do zapa
lania zaipałkll. I :n.ikt mi nie wytłumaczy, 
że właśnie o to chodziło, że prawo k.cmtra
S'lu dtd ... 

Ale dość wypominania grzechów, choć 
malazłyby ~lę inne - przejdżmy do plu
sów przedstawienia. gdyż cz:ytelni'k n!iesłu
sz:nie zresztą mo.że pomyśleć, że było ono 
całkowicie nieudane. Po stTonie „ma" jest 
-coprawda· w nbecnym programie nie wiele 
po.zycji (za to Gpo.r·o je&t pozycyj jak to 
kiedyiś ~siądz Pkożyńsikii mawiał - ,,mo
railnie oibojętnych") niemniej ratują one ca
ły program. 

Wi~c przede wszys,tkim i z całą saty
sfakcją :należy podik·retiłić z dużym wdzi-ę
kiem w}'lko-nane przez Jadwli:gę Gosławską 
przerO'b!cne na piosenki bajki B-rz.echwy 
,,Entliczek - Penli~elk." i „Globu'S'', choć 
„Globus" w przeciwieństwie do poprzed
n~·ej ptiosen[ti mniej -się m'O'.te do taikiej 
przeróbki nada'\'rało. BaTdzo dobra poza
tem była piosonka - skecz Minkiewicza 
„Bez jednej !klepki", w.kra<ezai~ca w dzi<e
d~ilnę t. rw. „pm nansensu, niezmi'E!lmi.e za. 
bawnie · wykona~1a p1r.zez Grodz~eńską, 
Dziev.rońs.Jdego i Jankowskiego. Trój·ka ta 
była i1stotnie Z:atbawna. o to przeci.ed; głów
nie chodziło. 

N!e można róvm!eż pom·;;ać a<ktua1lnego 
d-ziś na nowo i dlatego pe:wn'e wznowie· 
nego skeczu Tuwi•ma o łapoWnlkaoh „J .ik 
kryiształ" z G!~ra·sie·ńsklm t Jankowskim. 

Jedyną c.'11".tawą inovracją vprowadzoną 
w os\alnim ;pro.gramie była śp!evma konfe· 
rensjerka. Znacznie to przyjemnieji:ze niż 
Wyigadywan~e. ja<k to zazwycza1 bywa przy 
tego rodzaju widowisllt&oh, nudnych prze. 
ważnie kaiwałów. 

·Reasumujemy: „Syr.ena" wyro:biła sob!e 
już coo w rodzaj.u stylu. Grozi jej jednak 
los ,,pr.zeżuwacza". jeśli n1e pójdzie d::ilej 
w rozwoju, jeśli nie znajdzie nowych 
dróg. A nale:!:aloby joej, tego życryć, gdyt 
jest to teatrzyk po:iyteczn , a P'l"ZY'tem 
jedyny. Jeszcze j dJn.o pytanie na z,a,koń
cz6'Illl:e: dlaczego Bielicika ma tak nudne 
teksty~ 

s. Pollak. 
-oOo-. 

K ry za nie e atny I and I 
mięs .m 

Słon!na w lenie 6.30 za 1 kg. 

• . . 
Co się dzieje w fabryce w Dobrzelinie. - Wszyscy- n·ezaleźnie 

od pe nionych fun~cji, - podle ać winni kontroli 
(Od specjalnego korespondenta,. Głosu Robotniczego") 

Robotnicy z cukrowni „Ostrowy" z n1epo-I Być może.'że iuro W~glowc Cukrownictwa pracy cały ogół fabryczny, zamiast współpra-
kojem spoglądali na komin swej fabryki. Do- nie wykonuje odpowiednio swojego zadania j cować z Radą Zakładową, z organizacjami ro
brzelin już do kilku dni pracuje'. Już Warsza. na pewno nie wykonuje, gdyż jak nas informu- botniczymi, rządzi się samowładnie i nie raczy 
wa otrzymała z Dobl'zelina 60.000 kg cukru, ją, nie ma takiej cukrowni, która by była zao- pogodzić się z faktem, że robotnik fabrycmy 
a Ostrowy, chociaż całkowicie do kampanii patrzona w węgieł na całą kampanię. Ale ten to wsp6łgospodarz fabryki i trzeba się liczyć 
przygotowane nie ruszają. Dlaczego? Ano, wątpliwej wartości okólnik ,Nr 44 został wyda- z jego ~losem. • 
brak węgla. Kampania ma trwać 40 ł.łni, a wę- ny dopiero 13 lipca 45 r., a węgiel dla cukrow- 17 listopada cukrownia ruszyła„. Trzeba na 
gla jest najwyżej na 11. Mou nie warto zaczy- ni, nawet przed wojną sprowadzany był w głowie stanąć, a węgiel musi byó, bo w prze. 
nać? Zdenerwowani robotnicy o~karżają dy- kwietniu, w maju, a najpóźniej w czerwcu, a ciwnym razie cukrsiwnia stanie i straty z tego 
rekcję cukrowni ,o niedbalstwo. Przecież Do- nigdy w ostatniej chwili. I w czerwcu właśnie wynikłe będą olbrzymie i nie do powetowania. 
brzelin był w-- gorszym położeniu, bo nie miał cukrownia Ostrowy otr=ymała 348 ton węgla, 
kolejowego połączenia ze Sląskiem, · a węgiel przeznaczonego dla n ,brzelina, którego wów
ma, czemuż to Ostrowy, które to, połączenie cZ{ls Dobrzelin, nie majijcy dowozu, nie mógł 
miały, są ~ez w~gla: Kt~ tu zawdin!ł? k I . odebrać dla siebie. To powinno było pobudzić 

Dyrekcja wy1aśnia, z.e zgo rue z o ó m- .. . 
ki N •• Ok z . C··'- . energię dyrekCJi cukrowni Ostrowy do szczc-em r = ręgowcgo rzcszcma Wl'rowm 
L. dz. 580 _ nie ma prawa robić starań 0 wę- re~o zainter~sowania _się sprawą węgla. Nie jest 
giel na własną rękę, gdyż sprawy węglowe dla więc dyrekcJa bez wmy. 
cukrowni załatwia Biuro Węglowe Cukrownie- Poza tym, dyrekcja w Ostrowach, a szcze
twa w Katowicach i tam trzeba iść z preten- gólnie wicedyrektor Sławiński, który ponoć 
sjami. jest wybitnym fachowcem, zamiast wciągać do 

s 

Ażeby uchronić cukier przed złodziejami 
w fabryce w Dobrzelinie podjęto wspólną ak
cję partii politycznych i Z. Z., uświadamiając 
mniej wyrobionych towa;zyszy pracy, że oku
pacja dawno już minęła i dzisiaj pracujemy dla 
siebie, więc nie możemy się wzajemnie okra
dać. Zapowiedziane było surowo, że kto bę
dzie złapany na · wynoszeniu cukru, będzi~ 
musiał pożegnać się z pracą w fabryce. 

Tymczasem pierwszą pqrcję cukru kradzio
nego odebrano od urzędnika akcyzy, który z 
ramienia władz przybył do fabryki... pilnować 

d k d d k dobra państwowego. Wypadek byłby nieskom-na, terenie łó z iego urzę u wojewó z iego plikowany, gdyby ... nie szef tego pana akcyź-
W dniu 22 bm odbyło się wspólne zebra

nie członków komórek partyjnych PPR i PPS 
przy Urzc;dzie Wojewódzkim ł.ódzkim. Refe
rat na temat współpracy tych dwu bratnich or-' 
ganizacji robotniczych wygłosił dr Jakira. Pre
legent omówił aktualną sytuację polityczną i 
nodkreślił znaczenie współdziałania partii ro
botniczych w odbudowie Państwa i utrwaleniu 
zasad demokratycznych, wskaz.ując równocze

iść dalsza współpraca tych stronnictw. W dys- nika. który 'Vnióst protest do dyrektora fahry
kusiir w której poruszono również inne intere- ki, że ośmłelo o się rewid'ować jego urzędnik.a. 
sującc zagadnienia, zabierało głos wielu towa- W parę dni potem członek straży fabrycz-
rzys:z.y. r.ej dostał poufną wiadomość, że jeden :r; urzę. 

\V końcu zgłoszono wnioski w sprawie dników fabrycznych wynosi cukier. Podcjrza.
wzięcia czynnego udziału partyj w akcji zago. nego, który usiłował wyjść boczną bramą, za-

d i Z . Od k h trzymano i zaproszono jak najgrzeczniej do spo arowan a iem zys ·anyc oraz w spra. . „ • 

rew1z11. I nagle przewodniczący Z. Z., do rue-wie współdzi~łania w realizacji świadczeń 
śnie na linie przewodnie, po których powinna czowych. 

rze- dawna robotnik, a obecnie zamianowy - stanął 
f 

0

w obronie kolegi J powołując się na zakaz tC• 

widowania urzędników, uprowadził go zdrowo 
i cało poza teren fabryki. 

----:o:----
lo należy uczynić, by 

zakupił pr ' Ażeby uchronić się od takiej niezwykłej I • o • nic tra 
Bilety pracownicze na m-c grudzie(1 rb bę t ł Przy kupnie biletów dla członka rodziny 

tlą sprzedawane za zwrotem .ID kuPQUU rele• należy przedłożyć specjalna listę imienną i za
stracyjnego karty żywnościowej wyrównaw- ~ączyć zaświadczenia. Lista winna być rów
czej "Kat. W" z m-ca pafdziernika 1945 r. !;ież podpisana przez administrację firmy i Ra
W związku z tym firmy winny pobrać od dę Zakładową. Na odwrotnej stronie praco
pracowników wyżej wymienione kupony. Ku- wniczei;o biletu nafeżv napisać: imię, nazwi· 
pony należy naklejać na arku~zu papieru w sko i adres posiadacza biletu. a prawdziwość 
ilości po 100 sztuk na każdym arkuszu w ten danych potwierdza .adrnlnlstracJa firmy pieczę. 

Sąd Starościń~ki skazał na~tępujące osoby, sposób, że pionowo i pozlOf!IO ?O'!iuno b~ć cia i pod11isami .. Na odw_rotncj. st~onie biletu 
które wprowadz.iły w obrót mięso z potajem- JO sztuk (IO x 10). Przy kupme b1letow nalezy dla członka rodziny na~e;i;y wpisac imię, na
nego uboju: · I przedłożyć listę imienną p~aco~1ik6w i. zalą9 zwisko I adr~s pracownika .i członka rodzl~y! 

I) Oryjski Zygmunt, Al. Kościuszki 43 - czyć taką samą ilość ~uponow re1estra~YJ!1ych. a p~a~dziwosć .danych. posw}adc~a równtez 
1.700 zł grzywny i konfiskatę 12 kg wiep1·zo- Na liście obok nazwiska n.ależy 'Y'P1sac za- adm1mstr~cia fm~1y p1ecz~~1ą 1 ~odpisem. 
winy, 2) Barski Tadeusz, Nawrot 55 - 1.500 wód prac.ownika i stan cywilny .. L~sty tt?ttszą Kor7:vst~J'.1CY z biletu pow~n!en pos_1adać. od
zł. i konfiskatę IO kg słoniny i 6 kg baraniny. być podpisane przez admmlstracię firmy 1 Ra- vo:w1edm~ dokumenty. ose>~1ste, stw1erdza1ące 
3) Teszner Władysław, Rokicińsl·a 13 2.000 zł. tlę Zakladową. . . . tozsamośc osoby, P.omewaz będa przeJ?TOWfl: 
i ·onfi ~kate 30 kg wołowinv. 4) Gordziecki Prawo do nabycia biletu rodzmnego dla dzane kontrole. Bilety bez podpisn fumy 1 
M.'.lks , Anlrzcja 42 - 2.000 zł. i konfiskatę 9 ;cdnego tvlko członka rodziny ma WYlączne pieczęci nie hedą 11011orowane i odbierane 

interwencji •na przyszłość. komendant straży o
chronnej fabryki zwrócił się do dyr.ekcii z pro
śbą o wydanie ogłoszenia, że wszyscy wycho
dzący z fabryki, bez względu na charaktet 
spełnianych• czynności, podlegają rewizfi ł nie 
mogą czuć się obrażeni, jeżeli do Tewizji zo. 
staną zaproszeni. Niestety, dyrektor odmówił 

wydania takiego ogł~szenia, gdyż podobno ma 
instrukcię, że urzędnicy nie mogą być r.ewido. 
wani. , 

Pytamy zatem: po co stwarzać fikcję ochro
ny fabryki i produkcji, po co wydawać pie&t
dze na strażników, jeżeli nie wolno im speł
niać włożonego na nich obowiązku? ..• 

kg wi„przo\"iny i 18 kg słoniny. 5) Skretna głowa ro~ziny po przed<;ta.w1 niu ~aś.wiadc.ze- prze7: k~nclu~torów. . . 
Stanisława, Żeromskiego 16 - l.500 zł. i kon. nia a.dmimstratora domu. ze wym1e1~1on~ ie~t R:lctow me "'.olno od_stępcrwac ?so.bom 111-
fiskatę 5,5 kg kiełbasv, 4,5 kr. sch;lbu, 7 kg sło- głow<1 rodziny, a c~łon_ck rodzlnY_ nrgdz1e me n}'.!11. . Za w~zelk1~ ~mduzyc1~ czy~1 się odpo
niny. 6) Kolasińska Janina, Nowo-Zar::ewska S pracuje, lecz zajmu1e s!ę .wYfącz!!Ie gos.podar- w1edz1alnym1 adm1111st.racie firmy l ~ady Za· 
1.500 :z.l. i konfiskatę 13 kg 57.ynki. 7) R11:z.al stwem domowym. Zas :v1adczeme musi być kfadowe. Nowy sposob . sprzedazy biletów zo· 
Motek Ce„idniana 53 - 1.000 zł. i konfiskatę poświadczone I p<'rhisane również pr7.eZ ad- ~taie wnr'lW1d7011" dlat "'n. ponle "i. stwler-
13 ke: schabu. ministrację firmy i Radę Zakładową. d.zouo nadużycia ze strony oodróżnych i firm. 

Je
0

dnoc.ześnie pozwalamy sobie przypom
nieć, że za okupacji urzędnicy byli rewidowa. 
ni „ robotnikami i wtedy nie protestowali, ow
szem, pracowali dość gorliwie, gdyż byli i ta
cy, którzy za~użyli sobie na wyróinienie i za. 
liczeni ;;ostali przez hitlerowców do kategorii 
„!eistuni:spole". 

Jan Tómczak. 
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PLOMBY 
O L O W I A N E i PLOMBOWNICE 

do·staTcza ze is 1kł2du 
Fi rma ALEKSANDER OZIMOWSKI 

>kład narzędzi i artykułów technicz_ 
nych · (Ag) 

L ł.ódź, Piotrkowska 2rio. _ Tel. 216-03 

TEATR DO.MU ŻOŁNIERZA 

c·odzienni•e 
Utwór sceniczny w pi·ędiu aktach 

„P Y G M A L I O N'' 
. G. B. Shaw 
Początek przedistarwi.en'ia o godz. 19.15. 
W ni·edzLele i śv.rięt.a o godz. 15.30 i 19.15. 
Kasa czynna od godz. 15, w niredziele 

i ś1'-1 i ęta od godz. lO:ej. 

l'lA&mi.&AA&A~A&.AA&ll 
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1. PRACOVJHMl BIELIZNY a SUlllEN 
1

1! 
'li Zawadzka 1 19 

fif Wykonuje siybko, modnie i po ce-

1

D 
• '- nach d stępnych ___J 
liW•~•~vvwv•••••m 

r-:-==Sklep g~lanteryjny 
- Feliks Belka 

I 

Legionów 25a, 
poleca : grzeb ienie, worki, sienujki, krawa
ty, bieliz n ę damską i męską ciepłą po ce-1 

nach przystępnych. 

Wytwórnia koszul i krawatów 

Edward Krysiak 
P.oleca w, wielkim wyborze 
krawaty po niskich cenach 

tódź, Piotrkowska 136 

Sprzedaż 

skór i dod. szewskich oraz wielki 
wybór pantofli rannych 

!J!J S ..K O R. P O L'!J 
ZA. WADZKA. 1t 

GŁOS ROBOTNICZT 

Co usłJ1SZJ1m>r przez radio 
8,00. Transmisja z Warszawy. 9.30. Frag- rze - pogodny felieton Antoniego Trepow

menty uroczystości „Wyścig pracy" - trans- skiego. 16.30. plity : l) Fantazje n11 temat 
misja z kina „Włókniarz'~ 10.55. Najciekawsze oper Verdiego p. 11. „Nieśmiertelny Verdi", 2) 
audycje programu łódzkiego . 11.00. Wytwór- Fin a ł li aktu op. „Sira przeznaczenia" Verdiego 
nia filmowa, nasza jedynaczka - pog. Marka w wyk. chóru i ork. mediola11skiej „La Scala". 
Zagajnego z cyklu „Co się dzieje w Łodzi' '. 16.50. Listy i programy - omówi Tadeusz 
11.10. Sz"llkamy piękna i dobra - pog. dla Łopalewski. 17.00. Popołudnie przy mikrofonie 
wsi Piotra Oreniuka. 11.20. Muzyka ludowa z transmisj a z Centr. Rob. Domu Kult. w wyk. 
płyt. 11.30, Rozwój młynarstwa i chleb spół- Jadwigi Paczewskiej, Wacława Domienieckie
dzielczy - pog. spóldz. Józefa P!iszkiewicza. go, Franciszki Leszczy11skiej, Apolinarego Pin-
1 l .40. Nasze nowe płyty _ aud. w opr. Bale- drasa oraz ork. Elektrowni Łódzkiej pod dyr. 
sława Busiakiewicza. 11.57. Tt'ąnsmisja z Wacl~wa Piotrowskiego. 18.15. Transmisja z 
W-wy. 13.30. żywot poety - montaż siu- W- wy, 19.00. Fragment „Szopki politycznej" 
chowiskowy w opr. Tadeusza Łopalewskiego. pióra Jana Brzechwy i Janusza Minkiewicza. 
14.00. Trnnsmisja z W-wv. 15.00. Muzyka lek- 19.15. Transmisja ' z W-WY. 21.30. Wiad'Omo
ka i tanecz.na z płyt. 15.30. Szatan - nowela śc i sportowe. 21.35. Finanse Powstania Listo
Wladysława Rymkiewicza. 15.50. Recital forte- padowego - pog. popul.-nauk. Henryka Eile. 
pianowy prof. St;:inislawa Szpinalskiego. 16.10. ,-21.45. Muzyka Liszta z płyt. 22.00. Transmi-
0 najnowszych filmach sowieckich - pog. w I sja z W-wy. 22.40. Program na jutro. 22.45. 
opr. Mariana Piechala. 16.20. Niemcy w saty- Zakończenie programu i Hymn do godz. 22.50. 

FABRYKA 
CUKROW 

i 
CZEKOLADY 

~ Centrala Ł ó ut 
ł Sieradzka 1 ' 
, tel. io~-92. 

~-.... „„~ ..... ~.„~~ ............ ~ .... ~"\ 

t ~O~[lft' 
- Oddział -
Łódź, Zgierska 1 

tel. 104-93 

~ -~~~ee; u i:~:~: iw.;o~~ •1111111 () llllllr 1111111 ~ ~ . f ~i:~~~~oew. 
1 

Zatwierdzone przez Urz. Lekarski. Składniki: mleko pełnotłuste, słodka tł 
śmietanka, masło śmietankowe i czysty cukier 

\.-!1~~ by.ci a •'Y e w~~---z_.~ ~ _t~~~~~!!~~;._.J 

Nr. 15\:l 

Z Domu Propagandy PPR 
W Domu Propagandy, PPR ul. Piotrkow

ska 262 dnia 26 listopada rb o godz. 18,00 
tow. Granas wygłosi referat „O pracy Ko1a 
Partyjnego". 

W Domu Propagandy PPR ul. Piotrkowska 
262. dn. 27 listopada rb tow. Potapczuk- wy
gfosi ref.erat pt. „Sytuacja na wsi i rola PSL." 
Początek o godz. 18.00. 

Ofiary, które wpłynęły 
do Redakcji 

Na rzecz sierot po zamordowanych w obo
zach niemieckich zebrano w Łódzkiej Ma
nufakturze Pluszów i D'vwanów na zabawie 
urządzonej z inicjatywy ZWM ~, 'dlicy i 
przy poparciu komórki PPR zł. 2 .058. 

** 
Na rzecz Szpitala"' Dziecięcego im Ann~' 

Marii od zespołów pracowników i róbotników 
fabryki poi1czoch Miller i Banks zł. 2. 183 

** 
Na odbudowę W;~szawy od Miejskiego 

Urzędu B. P. zł. 2.120. 

** * Na rzecz sierot Zakrzewskich: Od Woj, 
'Karnit. PPR w Łodzi zł. 880. 

Od pracownikow Aprow_ i Handlu od
dział kontroli zł. 200. 

Od zespołu pracowników i robotników 
Pailstwowej Fabryki Obuwia Nr 1 zł. 580. 

** 
Na rzecz sierot po* zamordowanych robo-

tnikach z Pierwszej Rudzkiej wpłaca PAP. de
legatura w Łodzi, zebrane przez pracowników 
firmy J. Kinderman w Łodzi zł. 2.503,50. 

UWAGA DOZORCY DOMOWl 

Z dniem 25 listopada rb. 

„„Gospoda Społdziellc-za•• 
(daWl!liej „Casanowa") Zachodnia lt3 

wyda1j.e emaczi!le i po.sirlne: 

I - W niedzielę dnia 25 listopada 1945 roku 
--0 godzinie 8-ej rano w lokalu Centralnego Ro
botniczęgo Domu Kultury przy ulicy Piotrkow
skiej 243 odbędzie się ogólne zebranie czlon
ków Zw.iązku Zawodowego Dozorców Domo
wych w Łodzi. 

SNIADANIA, OBIADY" I -KOLACJE, po cenach priystępnych. 

L Zarząd Powszechnej Spółdzielni Spożywców w J.odzi. 

----------------------------------------
OGł.OSZE 

lllllllllmlllllllllillllijllllllllllll Lekarze llllllllllllllllllllll!lllllllllllllllll 
Dr med. W. PIESKOW z Wil11a, ch~roby ner
WO\ye i .wewnytrzne (przemiany materii) przyj-

· muje 21/2-5, ul. 11-go Listopad_a_1_2. ___ _ 

DROBNE 
STOLAJłNIA mecha!lllicz:na - Łódż, ul. Na_ 
wr•ot 32. Sp,rzeda'Ż mebli. przyjrmruje wszel
lde zamówie:nia na roboty mebk~we i bu
dow1arnre ta1k!że obraibi.a:nie powierwnego 
drz·ewa. 

Stawiennictwo wszystkich członków obo
wiązkowe. 

WYKŁADY NA PANSTWOWYM WYżSZYM 
KURSIE NAUCZYCIELSKIM. 

Po przeprowadzeniu egzaminów wstępnych 
rozpoczęły się zajęcia na Państwowym \Vyż
szym Kursie Nauczycielskim w Łodzi. 

Zajęcia odbywają się rano dla nauczyciel
stwa z łódzkiego i innych województw oraz 
popołudniu dla nauczycielstwa z samej Łodzi 

----·--------------· Dr MARIA WILKOWA FOTOROPIST, Przejazd 15, kopiuje wszel
kie dokumenty, świadectwa isz'kolne, \ Plamy, 
!:_yslliliki i t.p. 

Teatr, mu2·yirn i sztuka 
TEATR W.P. 

SZOCKA POLITYCZNA • 

Dziś- - ostatni raz 
dwa pr:zedstawienia-o 17-ej i ,o 20-ej 
w Studio Muzycznem 

Łódz,kiej Agencj:i Kon·certowej, 
Tr.a•ug>u•t ta 1. 

P11z.edsprz.eda1ż od godz. lO~ej w ł.ódz
ki1e1j Ag,enc'ji Konice,rtowej, Tr1a•u1gu1ta 1 

(pa!P) 

WY1PTZ·edaż artyikułórw gosipodia.T1Stw.a 
domow.ego 

w maigazytni·e Państw. Centr. Harndl. 
Łódź - 'piotrkowska 36, 

używany sprzęt domowy 
po cenach komercyjnl'i?h

(pa.p) 

Teatr Komedii Muzycznej 
„Lutn.ia wileńska" N'!.wrot 27. 

COld:zi•elll'li.e o g.o.diz. 19.30 (w ni·edzde1'e 
d świ.ęta dwa przeds·tarWi1ern.i.a. o 16 d 19.30 

„PODWÓJNA BUCHALTERIA" 

„weisole wid0'\.'r,i.s1ko w trzech aoktaoh 
z muzyiką i tańoaimi_ 

W rolach głównych: B. Halmi·l'1s1ka. D. Lu
b-ow.ska. j. Grygalanka, K. ·Peteckrl, W. 
Szczaw.iński, K. Ko·szela i T. śląizaik i irn:ni. 

Zarządzenie 
'Wobec wzrostu obciążenia we w·sŻy:st

kich wytwórn ia•ch Okręgu ł.ódzki·ego za
brani.a się używani a e·neigH elelkitrycznej 
w godzinach ·od 7-mej do 10-tej i od 15~ej 
do 21-ej dl a celów grzejnictwa domowego, 
silników s tud ziennych oświetlenia wystaw 
sklepowych, p rzemy·stu pra.cującego wy_ 
łącznie na w oh1y ryn-ek oraz za.leoa is.ie 
ja:k najda lej idące ograniczenie odnQŚ!nie 
o-świe tlen i a m.ieszka-ń p rywatnvch. 
Również w lokalach rozrywkowych, re

stauracjach , cukierniach i tp. R:abraaii·a się 
nadmiernego używani a e·nerqi.i elekitrycz
nej dla celów o"'Jwietleniowych. 

Zar ządzenia p oY1yższe mają na celu za_ 
pev.rnienie cią !=j1 o tci w do·s•t awie energiri 
elektrycznej dla przemys-łu, t•rarmwajów, 
instytucyj wojskowych i użytecznolllci pu-
blicznej, • 

W interesie wł,asrtym każdego od'bio.rcy, 
jak również w intere0sie ~js.z.ers1zyoh 
warstw spo·łacz eństwa winno foże6 ścLsłe 
przestrzeganie Wyżej wymieni·o!Ilych za-
rzadzeń-: . 

Stałe lotne kontrole będą czuwały, nad 
wypełnien•i em powyższych zarza·dzeń i 
winni niestosowania si•e • do n ich zostana 
po•zbawieilli dostawy prądu na przeciąg 
3-ch mie~.ięcy. 

choroby oczu 
przyjm.uje 4 - 6 pp. 

Swdętokrzyska 6 m. 5, tel. 179_80. 

DB. ZOFIA KOł.SUT z Wa:.riszawy. Choroby 
k:otb~ece, AtkwS!zenia, OJbecnie przyjmuje: 
Łódź, Pio0trkowsika 70 - 8, godz. 15 - 18 
te.I. 212-22. 
DR. WIKTOR ł.UKOMSKI leka.:i-:z spec:j. oho
rób usiZu, no•sa, gardła ti krtaini przyjrmuje 
oodzj.eillni•e od godz . . 15 - 17 poiw.rócił 

RADIO - naprawy, t>rzeróbki iachowo, se_ 
lidnie. K. Pietrzak. Łódż, Kiliń-skfogo 86. 

FABRYKA cu.ki·erków i marmoladek „DELI
CJA'' Łódź, Żeromskiego 31. poleca w wiel
kim wyborze cukry po cena·c-h reklamo_ 
wycrh. 

llllllll/1111!1111111111 Kupno i sprzeda! lllllllll!ll!lllllllllll 
Zawadzika 3. 
, _ KUPUJEMY złom srebra w każdej ilości. 

!lllllllllJl!IWlll/11111111/1111111111 Rotne IJ\ll\\j\\\Jll\\l\11111111\111\1\\lll~J Nacimy najlepi.ei. Laiboratorium Chemi•cz_ 

MEBLE. Sypi~Jnie, st~we, ~zt~ki pojedyń- WĘGLA ten mał·o potrz.e,buje kto wałikaimi 
cze O!l'az duzy wybor mebli bmrowycb - ,_ . . . : . 

ne, Pl. Wołnosc1 2, m. 2. Godz. 8-15. 

'Poleca Izd bsk' Pi·otrk w k 3, 1 · „.0 O•.!W'ta opatru1e. Sprzedaz ł.odz, P101Tkow-Sl'ka 
- ·e i, o s. a ., p1ę.1 . 140, Sklep. {pd.p) 

Dziś o godz. 15 min. 30 sztuka Twasckie
wicza „Lato w Nohant" z 1iorecka. \\rozow
ską i Swiderskim w rolach 1J;iów1n·ch. \Vieczo
rem o godz. 19 min. 15 .i clni 11ast~p11::cll „O
strożnie, świeżo malowane" komedia l(ene 
Pauchois z Jackiem \Voszczerowiczem w roli 
Doktora Oadarin. 

TEATR POWSZECHNY TUR 

Dziś o ~odz. 16 wieczore!l1 i dni 11ast'<· 
pnych o godz. 19 min. 15 „Pan Jowialski" 
Fredry 7, Zelwerowiczem w roli Szambelana. 

WILEŃSKI TEATR ŁATEK - ŁóDź, 
Wigury 4-6. 

Gra bajkę „O Gwiazdce z Nieba". 
W niedzielę 2 przedstawienia: o godz. 12 

1-6-ej po południu. FOTOGENICZNI są wszyscy! gdy się foto_ SPRZEDAM mc:;i;zynę (14-t1ka) do rękawicz•ek 
grafu.ją. - Foto At·eilie·r H. Śmri.gacz. Foto_ Ul. Wlodzimie.rska 29. · 
graf filmowy. Piotrkowska 6 DO SPRZEDl'1.N!A tt·rządzenie do · sklepu TEATR KOMEDII MUZYCZN'EJ ,,LU1'N1A" 

-- ---- ---·---- - Ce"'L'elni"ana "8 w Domu Kultury Milicianta, N~V:'l·o1 27. 
CENTRALA GOSPODARCZA Zofia SzruohiewL - „ ____ „_. ------------
CZÓWJlJa, Pi.otrk·owska 9, tel. 171_26. Polec.a .po Dz·j.ś i codziennie o godz. 19.30 zabawna 

MASZYNY . do szycia różnych ·sy·stemów. komed1'a w 3 eh aktach p t 
cen.ach hurto·wyoh W1Sz·eilkie a:rt"'kuły do · - ' · .: , Rowery. Kupno. Sprzedaż. Naprawa. Części PODWÓJNA BUCHAI T'"'""P'" 
użytku domowego: kotJ.orryty, ultr,a:ma.rynę, " • ,,,,, ··' · 
mydła, pasty, świoece, lampy, wszelki·e·go ro_ zamienne. Igły. Pi·otrkowska 70, w podwó- Przedsprz·edaż biletów w k:sięgam: „Prl!sa" 

rzu. Rędzia Piotrkowska 102a. 
dzaju szczo-tki_i!:P:__ ---·-- ·--- - _:_ __________ _ 

KUPUJEMY materiały krawatowe i popeli
KAPE!.-- · :':E damskie i męskie fasornuje, od- ny koszulowe Wytwórnia krawatów. Piotr
śWieża, prz.erabi.a, pracownia kapeluszy - kowska 136. 

SZOPKA POLITYCZNA 

A. Stegner i S_ka, Łódż, Pomorska t; (przy 
Pl<1.cu Wo•lnJO·ści). 

SMACZNE oibiardy i koła·c;je poleca Re:stau
.nac-j.a „WIECHA" Łódź Zawadzka 4. 

LEKCYJ sp.1ewu s·ol•owego udzi,ela. 
W,o}l!lrOGlCi 9 - 20 od 16 - 19. 

Pl.loe 

,,MUZYKA I NUTY" Teofil Martu'le1'·ic.z Na
wrot 22. Sprzediaż i:n:strumenitów muzycz
i!lych: skrzypi·erc, g.itar, lll!al!lJdolin, -insrtru~ 
lll1'€llltów dętyrch, harmonii orarz różnych 
:Przy.borów mu.t.ycz;nyoh. (pap) 
KURSY kroj·u i. szycia o.płata t~odniowa 
60 zł. Gdańtslka 154. 

.MASJ;l drwkairską ·sprzedam Re<k·laoma Piotr_ 
ik·owsk a 46, tel. 173-59. 
JGf.Y do maszyn pończ-0·szniczyich, części 
i t. p. pr'zyborry k;_up:irmy. Hełm, śródm:iejska 
22. 
SPRZEDAM silrnik „Opel-Blitz". J}runwa1dz_ 
ka 17 (Li manows•kiego). 

11!1!1111111!111 i>q lf1.?.JJ rl'H„\!artae !lrac~ 11111/Wlllll!I 

BUKJmC!A!U{A zdo·lna pot:r:i:ehna naty'011_ 
mia.st. Warunki dobre. Kwiaciarnia „Roma'', 

Dziś odbędą się dwa ostatnie przedstawienia 
.,Szopki Po1itycznej" w Studio Myzycznym, 
Łódzkiej Agencji Koncertowej, ul. Trailgutta L 
Początek przedstawienia o godz. 17 i o 20. 
Przedsprzedaż biletów od godz . 10 rano w 
Łódzkiej Agencji Koncertowej, ul. Traugutta 1. 

ESTRADA POETYCKA 

Przygotowuje na niedzielę 2 g rudnia o godz. 
12 w pot. drugą audycję Estrady Listy Chopi- ' 
na" w opracowaniu Karola Stnm1engera. \'/Vy
konawcami będą: Zofia Mal y nicz, Jan Krec:r,
mar (recytacje) i vVfadystaw Kędra (fortepian). 
Kierownictwo "artystyczne Marii Wiercińskiei. Rzgowska 3_7_·--~~--..,,----~--~ 

2 EL-ERTRO.M.ON TERÓW - nawi·jaczy moto_ 
rów - io 2. ~!.l odzi elnych, przyjmą Państw.owe 
Zakłady V/''..)k!en1nicze daw. A. Horak w Ru- , 
dzl e Pabi s.n1cki.ei. u.I. Staszyca 84/ 86. 

---0--
Kina 

„Polonia" (Pi r- 'r~~owska 67), „Tęcza" 
GOSP'O~!i.! sam odzielna do całkowitego za
joę·cl a się d omem, o·raz inteligentn a wycho
wawczyni do 3-ch letll!i·ego cihłopoa po
trzeb-n.a natychmia·M tel. 123-17. 

(Piotrkowska 108) „!wan Groźny". „Wisła" 
(Przejazd 1), „Styk ,„ (Kiliii$kiego 123) 
„Kiedy jesteś zakochana". „Bałtyk" (Naruto
wicza 20), „Gdynia" (Przejazd 2) „Pojedy-

ATELIER FOTOGRAFICZNE i Pracownia por
tretóv, A. ? iotrowski w Łodzi, p ;_ Wolności 6. 
Nagradzany zlotymi medalami na wszecMwia
towych wystawach w Paryżu i Wiedniu itp. 
Egzystuje od 1894 roku. Vlykonuj e wszelk ie 
pr.ice, wchodzące w zakres art;1'stycznej fo
tografii. 

OZDOBY CHOINKOWE, duży wyJ;>ór - cę
ny hu-rtowre, p·ole1ca ,,Reklama'', ł.ódż, Piotr
.k:owska 46 (w podwórzu) 

@IJl/llll!JJ! Za~bione dokumenty 111lllllllllfill ~~~;ski;r~·:~~\~.rz·~Le~~~:Óa\ezk~_4> 16~ Pa;~t1}~ 
:m.ACHOWSKI 'N'ładysław unieważnia z,gu- Gaweł". „Robotnik" (Kili!1skiego 178) „U kre
bi,0n.e dolkrtlme:n,ty. Psary Pols•kie pow. su drngi". „Wolność" (Napiórkowskiego 16), 
Wrz·e!!inia „Roma" (Rzgowska 84) ,.Serce matki". 

OLEJKI ete-ryc=e i esencje dfa prrzemys-łu - --- .-------------- „Przedwiośnie" (Żeromskiego 74-76) , „Tatry" 

~~~i·e;:~&~ ~;:~~~~~~e;,0 s~r~~~~:·r~~·~~ ·w 11111111111111!!li!!lll!l!llll! __ loka_1e_ JllliWJl!Jlll!llllllllllllill!llllllll rn~~~!~;i~) ~~1:'~;~~,a ~J~f.?ś~~uci~a~~tti~·~ 
barrskte oraz wsze~kie chemika'lia do fab- Z;'UViEENY!'} dwa duże pokoj•e z kuch:ni.ą z nicka) „Mądrala". 
jy~k dosta.rcza firma „Chemiika", ł.ódż ul. ·wyg:;i.d. III p. w śród:m. na poikój z kuchnią Początek se ;:i· -~ ów w dni pows.zednie 0 
Pirotrkows•ka 28, telefon 145-01. Zalkupujemy li!: V'rygod. w śródm. Wiadomość w Adm:inri- godz. 16, 18, 20. w niedziele i świeta 0 
wszelkie pa1r tie olej.lców. stre c j.i p'.sm a (dział ogłoszeń) . godz. 14, 16. 18 i 20. Kina „Polonia" 
„Ml.ASTO I WIEŚ''. Piotr:k,owsrka 101. Szkło, POSZUKtJjĘ 3-po.kojowego m;ieszka-n.ia z „Hel", „Bałtyk", „Wisła", ,,Roma" i „Przed-

Zjedno c:zenie Energetyczne ;po·rce<la!!la, a-rt. g·o,spzydan;rtwa domowego wsze•lk im i wygo.da.mi. Wia-domo·ść telefon wiośnie" rozpoczynają seanse pół godziny 

----~-~__,.,.,.~ ł.ódzldego. i art. terks.tylne. ,,_ _ _.1._7_9-... a ... o,..· ..... · -----------------p·ó-źn_i_e_j.---------------· 
-::ENY OG!OSZEN Drobne: za wyraz petitQwy poza tebte-m - 5 zł. Inne ogłos!!enia: ~s. milimetr -- szpaltę poza teh>tem - z:ł. lł, w telcśc1e - z:ł. 21. - W numerach ni• 

dzielnych l §wiątecznycll - 50 procent drożej. 

Komitet Recia·kcflny. Red. t Adm.: ł..ódź Piotrko~ka 86. Tel.: -254-21. Drak.arni11 Zakł. Graf. Spółdztelnł Wvd , 




